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Zawody międzymiastowe Lwów-Hraków. 
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poleca wszelkie artykuły sportowe po cenach konkurencyjnych 
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Echa zawodów Jugosławja- 
Polska, w prasie. 
„Czas“ (Krakowski). 


Drugi: z rzędu zawod: m ей yraństwowe ro egrane 
w Polsce odbviy ae w niadz celę po polu иц na boisku 
„Ce соті“. W патки zg o” dzi, się Z górą 100 widzów, 
абу przypatrzeć się szlach:tne wale s -ortowej dwa brat- 
nich ла онбу — W sułat re 'rez ut eji pulsxiej weszło 7 
отау „Otcovi“, ? „Pogoni iw «w skie?. A krakowskiej 
„Wisly“ i poznańssiej „* тту“, Na zespół jJugosłań ki 
вк adaro się 5 graszy » mit z wska j drużyny Jugosławji 
„Hasku*, 8 e strace! па а. поі m miejscu w mistrzostwie 
зоте та 27 ze "sławreso „Grzd:ańsk:e.0', który 

stat ro odeiós w Hiszoani ws aniałe sukcesy. Gra sama 
ім la owans ne stara jednak na wysokim p zi з= 
une, ho bała reow:i mao oroezyjn». Utrudniat ja 
przyte s siem „je "go obr пет“ stosowany przez obie 
drużyny SŁ ob- wrzeciwi ków były wzalę tnie równe, bo 
Jugosta-ja górowaa techn cznie, Polska taktycznie Naj- 
lenza ez eia drużyny р Ке: byt: li'ia obionv, która 
dokazyw ła nienał cudów + stanow.ła dla pizeciwu ka mur 
ігиасу do Tzebscia. Naisiabszam pun-tem naszej re те 
zestacji оу. Јему ą: nik Gurbień. W pierwszej. połowie 
zawodów le<k  urzewagę nósiata Jugosławja i zdobywa 
w l. minice bramke stzl na piz z Perskę. Po zmianie 
pół nacerli emil чате Pola i już 3 minusie zdobyli 
wy ównujsy u utzrzuu raluży. Nie:uty, pod sam 
koniec zawodów dol i воќе uz: заб zwycięską biamls 
strzeloną pr ez juawtuo łaeznika Ziaja O przewadze 
Ро: ki ёж айелде st коз КО rogów 4:1. Z wody znakomicie 
prowadzi s:d ia р. Веі: r: z Мера, krzeyrani 1а 
przerwała serę do'y he a~ wych zwy” qstw Pols„i w szot 
k:n uch mied veaństw улеп. 

„Nowa Reforma“ (Krakowska). 

W nedzule, аша 3 bm, drucie yuz zawody między- 
państwowe przeż,w»t raków. 11 К јак na z'szłoroczne 
zawody z Węgrami tko na niedzielne sportowcy rolscy 
za drojie pen adze koiejami picigrzymował z nej alz: ch 
ognisk sportowy h Po'ski da u rzenit powstania pierw- 
szy raz brwiących w Polsce Sym „atyczny h бал Jugosł ;- 
wiau i dla p.zeżyca wrażeń i emocji. Рола i już d rana 
zwoziy grupy ivb, które wra4 z miejscowym sznurkiem 


Na marginesie spertu. 


Groźne chmury na krakowskim niebie futbalo- 
wym powoli rozpiywają się — przynosząc K. Z. O. 
Р. N. pewne strategiczne „riickzugi'* — albowiem po 
słynnych groźnych listach — uchwałach — część 
członków wnosi petycję, iż nowe momenta rczświe- 
tliy sprawę, wobec czego prosi o Śledzt vo — po- 
pularnie jest to wycofanie się na lepiej przygotowa” 
ne pozycje. — Р. Z. Р. М. zaś dumny ze zwycięstwa 
— już nawet wydelegował członka swego na ban- 
kiet Lwów — Kraków, gdy podczas Łódź — Kra- 
ków, go nie było — albowiem była wojna. — Obecny 
stan uważać należy za „status quo апїе“ czyli je- 
szcze się spotkamy. R 

РЧ ж 

Na' więcej о К. Z. О. P М. kruszy kopie w „Głos- 
sach“ Tyg. Sportowy, żądając skromnie w adno- 
tac redakcii do artykułu „Verusa“ (a może Verre- 
sa) nochodzącego ze sfer przeciwników с] ecnego 
P. Z. P. N. (aut.) odpowiedzi na zarzuty czynione w 
artykule od oficjalnych działaczy P. Z. P. N. Na- 
leży zatem bacznie wyczekiwać, aż w „Glossach“ 
jakiś oficjalny działacz da spragnioną odpowiedź — 
ale zdaje się, iż iest głos wołarącego na puszczy — 
ho sułtan daleko, a Mahomet wysoko! 


LJ * 

Że tydzień każdy cosik nowego przynosi „u sę: 
dziów'' (tytuł biblijny). potwierdza nowy fakcik zło- 
żenia przez p. Rosenfelda legitymacii — czy dlate- 
go, że Lwów nie zgodził się na prowadzenie nrzez 
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dążyć poczęłz w sironę Parku gier Cracov.i, przyoranego 
festonami i Пас илі o barwach juso:łowiańskich i po!s ich. 
Tramwaje na Wolskiej i Zwierzyniechiej już cd golz. 1 po- 
patud iu wyrzucać poezęty rzesze spieszących na zawody. 
nie róźni j sz.regiem zajeżdżać paczę у ijakry, |owozy i 
samochody Widzów zeliało się około 15.0 0. 

Krótko po kwaairansie na szóstą burzą oklasków 
powitani, na boisko weszli Jugosłowian:e, Giwia potem 
wyszła reprezentacja Polski а po nie s.dzia Ret:chury 
z Wednia, również rzyjst: rzęsistemi oklaskami. 
I zdawzło się, że będziemy Świadkami zawodów r rawdziwie 
międzynarodowych, zawodów re re entacyj państwowych, 
walczący h o honor sw*go kraju, zawodów o żywej akcji, 
па wy-okim stojące voziomie, zadowalające widzów, tycu 
tutejszych, jak i tych, htórzy poziezizali by widzieć, jak 
w Krakowie w f'otbali grają. 2. ме tempo trwą nadal na 
boisku. Atakują znowu Jugosłowianie. 

N:raz Ег‹с się gubi: nia rodaktywnie gonić poczyna 
w ротосу, w nspadzie goi po саіеш bosku i wprowadza 
zapomniany juz w sezonie biesącym system onebackowy. 
Nastęuie. jeden «fsaid gość, votem drugi, trzeci і coraz 
wiecej. J:gosłowianie, wiiocznie przygotowani па to, wnet 
odwzajemnisć się poczęli i początkowa gra o Żywej akcji 
straciła na t mpie, skupiła sę na środku boi-ka ı zamieniła 
se w dość po-politą kopan nę. Fonadfo napad Polsk: oka- 
zuje niewłaściwe zestawienie. Brak mu zgrania. Gracze 
lwowscy, рге Istawiający wysoką kłasę wscnodnio-małopol- 
sku, w kłubach swoich o-iagający z średmem: drużynami 
zagranicz «mi wi rne wyniki, na gruncie krakowskiin za- 
wiedli роғ 2 dragi. Zawiólł zupełnie Garbień. który nie- 
tylzo że prawie przez caly czas gry statystował, przez to 
przeszkadzał. Szper.ingowi w grze, zabierej.e mu gres pi- 
lek, ~ aluża rie jrzypom n'l grasza z czwait owego tre 
тпоц Niecsdpow.elnim okazał się także број 1a w i omucy: 
gracz ruc: liwy, techaiszn e nieże wyszxsołony, lecz n. p. 
w „nakrywrnu" graczy — pozal się Boże. Jedyną podsta- 
wą iepr'zeutacji Polski byt Ginte: (ер б jemu przypisują 
vtrat: drugiej Lrankt) i Synowiec, u Cikowsai jedynie był 
ruchliwy 

Po za:tosowaiiu systemu jednego cbrońcy, gra 
przei pauzy toczy(a s.ę przewą n.e па Środzu boissa lab 
na p lu Polski 

Naogół gra po pauzie toczyła sę па po'u Jagosło- 
wia, Lez Jugosłowianie takża mieli к Ika ładnych momens 
tów, Zwycięską bramkę zdobył Zinaja w 43 miu. Jugosło- 


niego zawodów — czy też јак mówią, z powodu 
„Obecności Dr. J. Lustgartena w Kol. Sędziów. — 
Ој te rezygnacje, konstelacje, apelacje — to praca 
iedyna w Krakowie. 
4 ж 
ж 

Nie wszędzie znowu jest tak źle. — We Lwowie 
spokojnym ukazał się album karykatur p. Z. Czer- 
inańskiego z doskonałą przedmową Mielecha — ła- 
dne rysunki, dobry papier, niska cena, tylko najdro- 
bnie'sza wada, że w 80 proc. rysunki są niepodobne 
do oryginałów żywych. —- [Trudno — może uda się 
taka metamorfoza — iż wpo.rywaniem Біе we wla- 
ѕпе cyferblaty w albumie, zdołają się oryginały u- 
podobnić do rysunków. — O ile nie, to przepadło! 
Następny zapewne będzie lepszy. › 

* h 

Że pism sportowych w Polsce jest mało, wszy- 
су stwierdzają — uznało to i pewne grono spor- 
towiców ilwowskich i zamierza wydawać X-ty z 
rzędu tygodnik pod obiecującym tytułem „Ruch: spor- 
towy*. — Ale kto to ma czytać —- со miasteczko ito 
pisno — co okręgowe to trzy. — Апо niechaj 
mu żywot lekki będzie. -- Podobna zajmować się 
та tylko sportem żydowskim — więc zamiast po- 
działu na rodzaje sportu — mamy podział na ży- 
dowskie, polskie, niezależne — szkoda, że nie na de- 
mokratyczne, konserwatywne — a może tak lepiej. 
-— Każda liszka swó: ogon chwali — powoli to i in- 
tych rzeczy się doczekamy — osobnego związki: — 
nic naprzeciw -— tylko ruch! Ivo. 
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„WIADOMOSCI SPORTOWE“ 


wiane zostawili о sobte wrażenia jak najlepsze. Т. chni- 
cznie т ta-t cznie er cze =tolą na wvsokm toziowie Są 
on nadzwycza;, rochuwi і u sa аа szi bk: start po 
Arki prze>rowadzzli czeważnin wewny гола trójka śred- 
Кома пагала, бта nadzwye ajne okazał: zgranie Z tróski 
zej wyr: “nial sie w pirer*szym rzełze środkowy 
bajecznie r.zdzea «cy :it-1. Że skrzydeł ieviej 

рн o lewe, może clat е, że 5 ojdame y nie obstawi:ł go. 


Prawvskrzydtwy Via ivi: jest обуш bi gaczam. Po roc 


bardzo dobra, a ут їл cza środkowv Du>rav ie, 
wraz z obr її ami Vrbavtcem 1 Doeavi em .'oskonale ni- 
weczy i akcję ś oskowej t ó ki na sda P 'ski 
„Głos Narodu“ (Krakowski). 
Zeszłoroczne zwycięstwo dreaz пу polskie 
grzebiu 3:1 dodało wiele powagi nasz: mu foctosilowi w 0- 
сизе sportu zauranicznye t mbarłzie, za reza tat, uz: se 
kiny zazran'cą respe twe sę węcej, aniż:li tryumf, uzys- 
капу na Чач em boisku Niedzielna nasza porazka nasi- 
wa mimowoli -zerez pitń, dlaczego match t'n prze- 
gral śmy? Lepszą drużyną Роја ne była, lecz 
więcej szans zdobycia zwyciestwa, aniżeli drużyna naszych 
brac z południe. Kotnisja która zestawiała reprezentację 
polską, po:łała skład zeszłoroczny z tą zmianą, ż> w micis- 
ce top ela (Cracovia) wstawti Wiśniewskiego (Wisła) do 
bramsi, a Mil tha za-tapiła Zimowskim z Cracovi Łącz 
ników pozostawiono tych samych, t j. Garbienia i Kucnara 
z Pigon, pom:j='ąc będącego obecnie w doskonałej formic 
Reymana z Wisły, vracza o pewnym strz:le i zdolnego do 
gry kombinacyj ej i przebojowej w przeciwstawieniu do 
wymienionych graczy iwowskich, którzy zawiedli na 
całej lini, zaprzenaszczajae szereg wypracowanych im 
pozycji. Za ustawienie drużyny п:е można jednak winić 
komisji t Хес, która dziatsła w najlepszej wierze Komisja 
ta popełniła jeden kardynalny bład, ne dający się niczem 
usprawiediiwić. Skoro bowiem lnia napadu była ni mal 
identyczna z veszłororzną, to tr ininę czwartkowy był >u- 
pełnie zbytecziy. Javi był jego с I? Jeżeli miat stanow б 
p' dstawę ło oceny formy poszczególin+ch grac'y, to i tak 
nie służył а podst'wę dia: ей” oreny, odv т rak Garb'eń, 
jas i Кира’ wykazai na nim słaba formę. Złasemy s9- 
bie surawę z tego, że zawod tika nie można oceniać va vod- 
stawi” tyl o jelnego Snotk:nia, w którem mogł być пісе 
dysponow nym więc poco fors>wano graczy w 't uu :eS7- 
czowym, skoro i tak ćwiczenie to nie miało stanowić nod- 
stawy іа ustawienia rzprezent:cji< Та widzimy . błąd 
zesadniczy — gr.cze bowiem nasi wydali na owym tiain.n- 
gu wszystko ze siebie, by „za-łużsć* na godność repre- 
ze towania naszych barw pań-twowych i wy ta sli w nie- 
dzielę zbyt sforsowani ta< moralnie, јак i fizvcznie Tu 
łeży przyczyna teg , że drużyna nasza grała w nie- 


dzielę „bez serca“, t j; nie ппаїз tego verwu i parcia 
na rzód, co Jngosławjanie. Najlepiej spisywaia sie na 


s.cześci? nierozdzie:lona para obrońców Cracovii: Frye 
i Głlntel, zwłaszcza ostatni, który wybijat się ponad wszyst- 
kich graczy na boisku. W porocy wyszedł najle i Syno 
więc Cikowski zdawał sie być słabszym, riz zwykle, a to 
skutkiem tego, iż mi»ł do trzymania dossonzja trójkę га- 
pastnikow. Spojda (Warta Poznań) nie dokazał copraw:!a 
cudów, lecz był poprawny Nat miast liiin парата z ła- 
mywała się na ора łącznikach, dzięki ich technicznym bra- 
kom. Kałuża nie wysilał się też nadmiernie, 


Jugcsławjanie zestawili zespół równomierny — nie 
zauważyliśmy u nich siabyc» stron; technika u nich лу» 


równana, kombinacja prost, oparta na dużej “ite fizycznej 
i wielwiej ruchhwości gra zy st nowiła twarda zapore do 
przełam:nia, Sr dkowy a adu Jngosiawii, Perska, nie był 
taktycznie lepszym od naszego nałazy lecz miał obok sie- 
bie doskonałych łacznisów 
, Głos Polski ‹ (Łódzki). 

Szósty nasz mecz miedzypzń:twowy zakończył się 
dla nas porażką nieprzewidzianą. Po zawodach z Jugo- 
sławią dnia 1 października 1922 w Zaorzębiu, zakcńczo- 
nych w stosunku 8:1 diu Polski, spodziewano się dość wy- 


sokiej wygranej tej o tatniej, chociażby juź dlatego. źe gra: 


obyć się miała na tereoie własnym : prawie w tym sa 
mym składzie со wówczus (zamiast Popiela — Wisniewski, 
Mielecha — Zimowski, reszta bez zmiany). Lecz obliczenia 
papierowe nie zawsze się sprawdzają. 

Zawody zakonczyly się zast żoną wygraną Jiteosła= 
wji, która w pierwszej połowie powinna i mogła była z:to- 
być conajmniej trzy bramki. 

Zawody nie bardzo zajmujące, stary na niewysokiem 
pozionie przerywane zresztą ciągle przez odgwizdyw:=nie 
sedziego effside ów, praktykow nych (s ecjalnie Fryc) po 
obu stronach. - 

Przechodząc do oceny pojedyńczych graczy, trzeba 
przedewszystk em zaznaczyć, ze Wisn'ewski nie w le miał 
roboty, trzymał jednak p=wnie. obydwie zaś brams} prze 
puszezone, nie były wogóle możliwe do zatrzymania. Ostoją 


SM: 
1 аѕ7е бги: пу błCi tel G 
był też za or nie сг: А ge Wala 
пк. Fryc świetnie „faorykow t s ' 
kundował Gotlowi. W "mcy “ач у^ 
da i Cikowski, przeciętni, а =t' i i i › 
Perska, wet souchł W а ku Świetny a był ч Јад; „ie y ba 
się ро o- U j wosławj n śŚwieto EM б; | 
systemen trzeciego baka. Wy» ‚ a TE) 
le karne. Większość piłek cbwyt f a, u ың 
króry Obran» w e'na., Wyróżnił się «rawwv ' d 
ni<, Srodk wn trórka {акп о йет ү у › 
sto i «'ebezpiecznie strzela; ла l: szym 
dek. Przwy skrzy łowy wyśmien ty 
w Za Sędziowałov Rets'mur z Мг 1 іа | и 
Punli:zno:ci z-brało sieo: t 100 (łok' Сое 
15000714 maj AS ак лу олут. 
„Prawda* (Poznańska). 
Dziś o 15у. SA ta риу гоу ем i 
nożne met Inos а sa Plska, która wamu Easy wa 
miata kie za nt гох w me w zatym г] Wile 60 sy wł» 
z Lwowa. Warszawy, Torunja oznani: а nawet Ber ina. 
Zawody ru. cot sie o miz, *7.30. 5 16 mion i 


piarw za care мца Jr чугы] Do» brzerww noz 


Sta © усло ar i; Ро "z ree orz” hodsi vol ka do ataru 
aw4m uty <=" je b amko. Re ultat LI ntrzmuje s 

do £itej m: ny, w Rire Jutos miwit? strzela decyt а" 
bramke i do konsa ary utezymiuie sia гэд фаб *:! 


„Wolne Słowo“ (Krakowskie) Obłęd futballowy. 


Kto obusurwował klkuna-tatysi=czav tł. ў 
się па ostata m me'zu w «гахэмуіз edze re t 4 
piłkarzy polskich a jugo-ławiańskich, kto w: е 


pod jrzane inivwidna z których każ е rozporz U 
knudziesieciu biletami na t vbunę (тоспо пой] 7 Ó- 
Чо!) i uszczato je bezkarnie na pasek po st» учесу m 
гек i wię'ej z" sztuke, kto 'rzegląt'ł się roznamietnio y i 
twarzom licznych widzów, tórzy z b jąsem sercem witz- 
kiwi by przypadk'em .Polska ne poriosła klęski“ - ten 
musi z ubolewaniem stwierdzić, że u nas zatacza coraz 
szersze krevi psychcza fu ballowa. 

Sport iiki п зле, o ila wozóła do sportów go zali- 
zyć można, jst najprymitywniejszą i najbruałniejszą 
formą ćwiczenia czy zabawy s ortowej. Моз właśnie dla- 
two dogalza tik bardzo małotwvbkrednym upo loban'om 
tlumu. 

5 Ласе ne sporty, ma getic rk e tra tycje w Pols 
се, jak jazia kona, szeritr'a rzelanie їо calu, sły 
wanie, wio-lagstwo, lekka 1 сеж 1 atletyka, 2 nowsz: ch 
sportów rozw jając sie bardzo ѕ ар, kolarstwo. łyżwier-t= 
wo, nare'arstwo, otoroni'-m, lt tw, dalej mysliw- 
stwo rybołoctw: et. m:jąu ra; I" ielfi=żnych "i s 
małych a pozbawionych апр 8 rez» m jatewy «r - 
pagatorów i zwolca ni w  Wszyse 7. n 4: ау zy od 


ucznia gimasrzjamer: і bom owore hondo ver, a svon- 
czywszy na różn ch r> o:terąch wish удо. | mewy- 
h'dząwvch ri-met ty'zeń msza tboo t m, które 


“o „wycięst so 
viłak аб srat i 
it a попи nest 
у uje i uatsiu 


to „barwy «łabowe bedą walczy: of 
na boisku i ile wtłoczą + gam i głowami 
bramkowej fo ie ktoś na to fraze:em: 
najtukretywniorszym sortem i ons ut 
egz.sieucję inny п ssortom. 

Odvowiadamv nat krótko i wezłowat : nieoraw i! 


Ża en klub wioá rsk, k ląrs szer. €rezv = v inny od 
„arysto«rat w futbalowvch" e tzynalt nie буз, е 
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Uprawiajmy szlac: {пе sporty, rozwiiajmy się fizycz- 
nie, ale sportu nie zamieniejmy w przedsiębiorstwo 1 nie 
traktujmy 0 ja o.. zarobek. Tyle naszym zażartiym pic 
karzom rich zwolennikom ku rozwadze i o amiętsniu. 

W poprzednim numerze zamieściliśmy Sprawo- 
zdania z zawodów Jugosławia — Polska z dziemni- 
ków krakowiikich. wychodzących w poniedziałki. 
W numerze niniejszym zamieszczamy najwięcej cha- 
rakterystyczne artykuły reszty pism krakowskich, 
dalej warszawskich, łódzikich itd. Staraliśmy się 
wybrać tylko takie sprawozdania, które odbiegły 
ad szabloru reporterskiego, i przynoszą nowe 1пу- 
sli i spotrżeżenia. Praca iednak była nadzwyczaj 
trudną, gdyż mecz powyższy nie wywołał wielkiej 
polemiki w prasie. gdyż przeważnie w ocenie gra- 
czy i charakterystyce zawodów są pośrednio wszy- 
stkie гопа zgodne. Jeden tylko wyjątek to. „Wolne 
Słowo”, które oprócz szablonowego sprawozdania 
w specialnym artykule snuje swoje radykalne uwa- 
gi na temat zawodów. 

Nie stara się nikt zaprzeczyć racji pewnym złym 
stronom futbalu, ani uwydatniać jego stron dobrych. 
jednakowoż artykuł powyżej zamieszczenv do po 
lemiki fachowej się nie nadaje, ро pierwsze iż była- 
by to walka o dawno uznane i przyznane zasady, po- 
wtóre fakt, iż bezpośrednim bodźcem który ten ar- 
{уки wywołał były zbyt drogie ceny biletów na 
zawody. Pisany z јак naiwiększą troską o dobro 
i naprawę, fednak z »ełna nieznajomoślcią wewnętrz- 
nych stosunków sportowytch. Dla zazna'omienia czy- 
telnika z tym opóźnionym kwiatem (w sprawie za- 
eadniczych cech futbalu) podajemy go w całości! 

Prasa sportowa poświęciła wiele miesa zawo- 
dom, ссепа gry i zarwadników nie różni się w ża- 
dnym wypadku od oceny zamieszczonej tu prasy 
codziennef. Mir. 


Turniej o puhar „Wiadomości 
Sportowych“. 


27 i 28 mata ub. roku stanęły na boisku T. S. 
Wisła cztery drugoklasowe drużyny krakowskie. 
Wawel, Olsza, Sparta i Korona, by zmierzyć się w 
walce о ofiarowane przez redakcję naszego pisma 2 
nagrody — srebrny puhar i bronzową statuę. Zain- 
teresowanie zawodami było dość duże, a jak zape- 
wne wiadomo. puhar zdobył Wawel. który w kilka 
miesięcy w decyldujących rozgrywkach o mistrzo- 
stwo klasy B wszedł do klasy A. Drugą nagrodę zdo” 
była Olsza. I tego roku również redakcja naszego 
pisma, chcąc iby jak najszersze warstwy zaintereso- 
u.ały się rozwojem naszych drużyn drugoklasowyich. 
których forma nierzadko dorównywa formie drużyn 
A-klasowylch w innych okręgach. ba nawet i w na- 
„szem, postanowiła urządzić TI turniej o puhar „Wia- 
domości Sportowych o dwie nagrody. a mianowi- 
cie srebrny puhar i statuę. W turniefu brać moca 
udział drużyny drugoklasowyich klubów krakow- 
skich. Może nasz muhar będzie tym kluczem. któ- 
rv po raz drugi otworzy drzwi klasy A. podobnie 
ак Wawelowi. Turniej odbędzie sie z początkiem 
lipca. Со do terminu i systemu rozgrywek poszcze. 
zólni delegaci zgłoszonych klubów porozumieją się 
z redakcią naszego misnra. Obecnie nrosimy tylko 
krakowskie kluby klasy В о jak nail'cznicisze zeło. 
szenie do tumniem. które nadsyłać należy lub oso- 
riście zgłosić do dnia 20 czerwca br. na adres Re- 
dakcii naszego pisma. Stolarska 6 П p. Spodziewa- 


-"wnież i statua. 


my sie, iż propozycja nasza znajdzie zrozumienie, a 
drużyny drugoklasowe uzyskają swoją coroczną 
emocję puharową. w której za wiosenną pracę i 
trud zrajdzie drużyna miłą nagrodę. Puhar nie jest 
wędrowny. iecz sta'e się własnością klubu, jak ró- 
Bliższe zozegóły podamy w naj- 
bliższych numerach. 
Redakcja „Wiadomości Sportowych“. 


Piłka nożna. 


Z KRAKOWA. 


Olsza -— Jutrzenka 5 : 2 (1 : 2). 

9.6. Zawody towarzyskie. No i Kraków do- 
czekał się nowej senzacji. Olsza, drugoklasowy klub 
krakowski biie pienrwszoklasową drużynę Jutrzenki. 
storącej na trzecim miejscu w tabeli mistrzostw tut. 
okręgu i to w takim stosunku. Trudne zaiste do u- 
wierzenia. 

Piękne to zwycięstwo przynosi Olszy słuszną 
chwałę i wielką podniętę do dalszego rozwoju dla 
Jutrzeniki, natomiast jest twardem memento, że prze- 
ciwnika lekceważyć nie wolno, bo takiej klęski tru- 
dno zapomnieć! 

Gra prowadzona w бучет tempie. choć bez czę- 
stych faulów dawała wiele przyjemności i zadowo- 
lenia niezbyt licznie zebranym widzom. -— Obie dru- 
żyny z rezerwowymi. 

Olsza zaczyna i odrazu podciąga pod bramkę Ju- 
irzenki. W ten sposób sytuacja pod bramka czar- 
no-białych utrzymuje się przez pewien czas. poczem 
ci ostatni odwiedzają pole gości, czego rezultatem 
dwa rzuty z regu niewyzyśskane przez gospodarzy. 
Rzut wolny w międzvczasie da Ołszy broni pewnie 
Meller. Gra toczy się pod znakiem lekkiej przewagi 
Jutrzenki, pomimo to jednak Dużniak strzela w 22 
mimucie pierwszą bramkę. — Jutrzenka pragnie od- 
robić i przygniata gości, aż wreszcie w 35 min. gra- 
jący za Krumholza Landau strzela pięknego gola dla 
swoich. -- 40 minuta przynosi biało-czarnym dru- 
giego gola przez Strumpfnera. poczem gospodarze 
zostaią aż do przerwy panami sytuacji. 

Po pamzie Olsza poczyna grać ambitniej i prze- 
prowadza szereg (bardzo efektownie wykonanych 
ataków. głównie skrzydłami. brak jednak szybkiej 
decyzji strzałów nie pozwała jej wyrównać. 

Dopiero 15 minuta staje się punktem zwrotnym. 
Lewoskrzydłowy dostaje piłkę : z pola karnego pa- 
kuje Jutrzence (drugiego gola w siatkę. w 4 minuty 
potem z podania lewego skrzydła prawy łącznik lo- 
Кие ро raz trzeci piłkę w bramce gospodarzy. 

Jutrzenka za wszelką cenę pragnie wyrównać. 
gniecie rzetelnie ale bez skutku, natomiast Ptak, le- 
wy łacznik Olszy, po pięknym i gwałtownym wy- 
padzie strzela w 29 min. 4-go, a prawy łącznik ró- 
wnież z wypadu w 5 min. później piątego i ostatnie- 
go gola dła Olszy. 

Jutrzenka pomimo nadludzkich wysiłków bram- 
ki zdobyć nie może. — Próżno Klotz I idzie do atakar 
próżno Straumpiner хатте miejsce łącznika, rezul- 
tatt osięgnąć nie można. bo dobrze grający dziś 
bramkarz Ciszy i fenomenalne wprost szczęście ca- 
lej drużyny zwycięstwo dnia tego oddaje w ręce CI 
szy. — Na tem kończy się gra. pozostawiając w ра- 
mięci widza miłe wsnommienie łaidnei ii btwarte! 
gry towarzyskie. Sędzia p, Rząsa. Rogów 5 : 1 
dia Jutrzenki. 
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Lwów — Kraków 0 : 0. 

Zawody, o których sobie tyle wróżono, zakończy- 
ły się niespodziewanie nierozegraną, powodując kon- 
tynuacie tych rozgrywek przynajmniej na 2 następ- 
ne lata. 

Wzajemne zrzucanie ze siebie klęski zawodów 
międzypaństwowyłch Jugosławia — Polska, miało 
tym meczem rozstrzygnąć, kltóre z tych miast miało 
rację, twierdząc, iż wina leży w graczach tej czy 
tamte strony. Ogólnie spodziewano się zwyłcię- 
stwa Krakowa. djablik jednak futbałowy, tak cze- 
sto płataiący figla, i tym razem nie pozwolił najiwcze 
sne krzyczenie hop. Zawody o puhar ciągną się już 
11 lat, a dopiero tym meczem zdołał Lwów ро raz 
pierwszy uzyskać wynik remisowy na gruncie kra- 
kowskim. Puhar pozostał w Krakowie, lecz by go 
zdobyć. należy znów zwyciężyć dwa razy z rzędu i 
trzeci raz również. 

Со do przygotowania do tych, jak  mniemano. 
rozstrzvigających zawodów, to oba miasta zestawiły 
skład bardzo starannie, pragnąc wydać ze siebie 
wszystko, со tylko można. 

Składy przedstawiały się następu'ąco: Lwów: 
Winnicki (Czarni), Olearczyk, Ignaraowicz, Gulicz 
(Pogoń). Witkowski (Czarni). Schneider, Batsch, Ju- 
ras, Kuchar, Garbień (Pogoń) : Müller (Czarni). Kra- 
ków: Popiel Fryc, Gintel, Synowiec. Cikowski 
(Cracovia), Maicherczyk (Wisła), Sperling (Craco- 
via), Krumholz (Jutrzenka). Kałuża (Cracovia). Rey- 
man I (Wisła), Zimowski (Cracovia). 

Zawady poprzedziło oldfotografowanie igraczy 
wraz ze srebrnym puharem, o który fuż tak długo 
walczą uparcie oba: miasta (patrz fotogr.) 

Wreszcie koło 534 sędzia daje znak i Lwów za- 
супа. Piłka skacze raz wraz. przenosząc się z 
icdnej połowy na drugą. — Gra zupełnie otwarta, 
choć nieco ostra. — Obustrenne ataki nie przynoszą 
żadnych rezultatów, a sporadyczne wypady zała- 
mują się po największej części 'eszcze przed po- 
lami karnemi. 

U gości widać lekkie podniecenie i chęć wygra- 
nej, prze*awiającej się iw silnym ciągu na bramkę i 
rrzebojowości sławnej trójki. 

Miejscowi grają dość ospale. co jednak nie prze- 
szkadza częstym atakom przed jednym z któryich 
goście bronią się autem za linią bramkową 
(11 minuta). 

Następuje róg. którego jednak gospodarze nie 
wyzyśskują. — W *rzynastei minucie wspaniale cen- 
truje Zimowski, a stojący obok Krumholz piękną 
główką pakuje piłkę w siatkę, faulując przytem je- 
dnego z graczy lwowskich. Sędzia р. Obrubański 
nie uznaje bramki. Na trybunach konsternacia — - 
gorace oklaski milkna. 

Lwowianie podnieceni niebezpiecznemi sytua- 
ciami, przeprowadzają bardzio groźny atak, zakoń- 
czony podyktowaniem (dla nich rzutu z rogu. ріе- 
knie obronionego przez Popiela. Gra staje się coraz 
więcej równa. oparła się przeważnie na natyichmia- 
stowem rewanżowaniu obu drużyn. 

Reyman próbuje sziczęścia i strzela parę razy. 
Niestety w aut. Kałuża zaś tak słabo, że znakloini- 
cie grający dziś Winnicki broni bez trudmości. 

Walka staje się coraz bardzie! gorącą, co jedna! 
nie jest owocne w tak pożądane bramki. 

U Lwowian na'lepiej gra pomoc i bramkarz, w 
seprezentacji Krakowa obrońcy, a z pomocy naj- 


lepszy Majcherczyk, choć i Synowiec miał dzisia 
swój dzień. Cikowskń jak się to mówi, mętny. 

Така sytuacja utrzymuje się do койса pierwsze: 
połowy. 

Po przerwie Lwów «oraz. silniej poczyna Drzy- 
gniatać, chcąc koniecznie zdobyć pierwszego gola. 
lecz Gintel dobrze pracuje. == Pomimo jednak ichwi- 
lewej przewagi Krakowianie zapuszczają się często 
rod bramkę Lwowiaków, i tylko niezidarności strza- 
łów Kałuży nie mogą uzyskać bramki. 

ILwowiacy coraz. więcej ipoczynaią przeć, Sli- 
czne kombinacje główkami raz wraz kierują piłkę 
ku bramce mieiscowych, a Popiel często zmuszony 
jest interwenjować w ciężkich ѕуёпас:асп. 

Goście jednak nie mają szczęścia, a wreszcie i 
miejscowi czuwiąc, że zbliża się koniec zawodów. za- 
czynają dcpiero teraz grać naprawdę. 

Lwów chwilami gnieciony okropnie. tylko przy- 
tomności Wimniekiego ma do zaiwdzięczenia rem'- 
sowy wynik. — Sperling przesuwa (się na łącznika w 
miejsce Krumholza. Ten ostatni zaś idzie na mici- 
sce Sperlinga. lecz i ta zmiana nie przynosi rezul- 
tatu. bo Schneider trzyma obu na wodzy. 

Miejscowi dobywają ostatnich sił, chcąc konie- 
cznie choć jedną bramkę uzyskać. a goście bronią 
się dobrze. a zresztą umyślnie przewlekają grę przez 
baiwienie się piłką przy rzutach z autu bramklowego. 

Gra state się coraz wiece? interesuią.są. a nie- 
rzadkie takie epizody, fak kombinacia Gintel — Kai- 
tuś peszą ogromnie I wowiaków. — W 36 minucie 
Ignarowicz broni się przed nieucnronnem golem 4 
autem za linją bramkową, ale nasi znowu nie umieją 
wyzyskać podyktowanego rzutu z rogu. 

Zaraz ро tym epizodzie przedziera się Gar- 
hień. i z kilku kroków pudłuje. 

Rzut wolny pośredni za zbyt dalekic w vbiegnie- 
cie Winnilekiego Gintel posyła w aut, Kraków po- 
mimo podania szybkiego tempa i gry. rzeczywiście 
ładnej bramki zdobyć nie może. 

Tymczasem minuty biegną za minutami, Lwc- 
wiacy przeciągaią coraz więcej tak cenny czas. -- 
Wreszcie gwizdek sędziego daje znak końca. 

Uradowani goście znoszą Winnickiego na rç- 
kach wraz z ofiarowanym mu bukietem, а publicz- 
ność daie folge swoim «ciętym ięzykom i gardłom. 
wylewając się jak spieniony nurt z obrębu bciska. -> 
Rzutów z rogu 4 : 1 dła Krakowa. 

Tak zakończyły się z taką ciekawością i nic- 
cierpliwością oczekiwane zawody. a srebrny nuhar 
poszedł dalej spać do miękkiego iu:e"ałun. с. екайа 
na godnych takiei nagrody zwycięzców. 


Sędziował p. Obrubański. PryVcznoeści około 
6000. Co do charakterystvki graczy. te w drużynie 


krakowskiet. Popiel, Gintel, Fryc, Synowiec i Mai- 
cherczyk bez zarzutu. słaby jednakowoż Cikowski. 
czyżby zaczeła gasnąć gwiazda środkowego pomoc. 
nika? Jednym słowem tyły ogólnie dobre, tylko 
atak — Kałuża bardzo Isłaby: lewa strona przez trzy” 
manie doskonałe Sperlinga, przez Ѕсипеійта, prawie 
nieczynna. a do tego Krumholz nieorjientujacy się po l 
bramką za słaby fizycznie i technicznie. Reyman 
nańlepszy: z ataku, cóż kiedy Kałuża uparcie grał le- 
wą Stroną. nie chcąc zrozumieć beznadziejności 
gwych wysiłków. | 

Sam zreszita miał słaby dzień, tak w rozdzielanin 
piłki, iak i w prowadzeniu ataku, nie mówiąc już o 
strzałach. Zimowski podał kilka pieknych centr, 
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cóż kiedy nie miał kto z nich co zrobić. Na Lwów 
należało ustawić atak fizycznie silny, a więc Rey- 
mana na środkiu. Chruścińskiego na łącznika. W 
drużynie lworwiskiej środkowa trójka mie pokazała 
tych zalet. jakie im rasa lwowska wrzypisywała. 
Ładna kombinacja, przebój, zwłaszcza prawą stro- 
па. lecz pod bramką ani rusz. Pomoc dobra. ођтойсу 
radmiespodziewanie doskonali. bramkarz obronił kil- 
ka nalpewniejszych goli i jemu Lwów ma dużo do 
zawdzięczenia. Сга prowadzona fair, choć ostra, 
wykazała әк zwykle techniczną rrzewagę Krako- 
ма. zaś u Lwowian ambicię i chęć zwycięstwa, Wy- 
nik remisowy jest w każdym razie zwycięstwem dla 
Lwowa. 

Po meczir odbył się w hotelu Pollera bankiet. na 
którym jak zwykle to bywa. przemawiali delegaci 
okręgów, prawiąc kon'plimerta dla cbu drużyn i 
wznosząc toasty na cześć l wowa i Krakowa. Pó- 
?па nccą odjechali do Iwiego grodu sympatyczni go- 
ście. z uczuciem. że przecież może w nastęvn. 11 la- 
tach uda się którejś z drużyn zabrać ten рићат, o ile 
rozgrywiki te nie postanowiło fatum uczynić .„per- 
vetuum mobile”. 

Reprezentacia drużyn klasy B Reprezentacja 
rezerw klasy A 4 : 2 (2 : 1). 

Zawcedy międzymiastowe poprzedził hnecz re- 
prezentacji drużyn ktasy В i rezerw klasy A. Za- 
wody nacechowane przewagą klasy В. która rośnie 
по pauzie. Ricgów 3 : 3. Sędzia р. Rzasa. 

Klasa В — Makkabi 4 : 2(2: 0). 

9. 6. Drużyna klasy B złożona z 5 graczy K. S. 
Sparty i 6 graczy К. S. Podgórza. Makkabi bez F. 
Schneióra. Zawody mało interesu'ące. Atak klasy 
H owenwożs»ql o klasę napad Makkabi. Bramki dla 
klasy В zdobyli Czmłak 2. Mitusiństej 2. dla Mak- 
kabi Perlmutter 1. Landman 1 z karnego. Sedzio- 
wał т. Rutkowski. 

Cracovia HI — Jutrzenka UI 3 : 3. 
Meter —- Kadimah 4 : 1. 
Makkah: JI — Gewira 2 : 1. 
Orzeł — Adria 7 : 0. 
Krawodże Amatorzy 3 : 0. 
Repr. УНІ Gimnazium — Wisła HF b 3:0 (2:03 


Z ŁODZI. 


W walce o mistrzostwo naszego okręgu zwy- 
ciężył dawny mistrz z roku 1921 + 1922. Mistrzo- 
stwo uzyskane w bardzo trudny i mozolny sposób 
iest zasłużone i oddane w pewne ręce. Les chciał. 
że oba wyniki (Ł. К. S. — „Unioń*; Ł. TS. Си 
K. S. 28 p. S. K.) dały wynik remisowy i tem sa- 
mem mistrzostwo ckręgm łódzkiego Е. К. S.-ow: 
Ł. К. S. zdobył mistrzostwo z 11 munktami na 16 
możliwych i stosunkiem bramek 17 : 10. Drugie 
miejsce za'eło Ł. Т. S. G.. majac o ieden punkt mniei 
i stosunek bramek 16 : 12. Trzecie miejsce zaięli 
worskowi z ta sama ilościa punktów. lecz gorszym 
stosunkiem bramek 12 : 11. Czwarte miefsce zaiał 
młody „Union“ z 6 nunktam* i stosunkiem bramek 
12 : 13. Tabele zamykaja Turyści z 3 eunktami i 
stosunkiem bramek 9 : 22. 

Е. K. S. — Union Q : 0. 

Gra Р. К. S. z Unionem stała na niskim po- 
ziemie sportowym. Brak kompletny strzelców na 
bramkę dał się odczuwać w składach obu. drużyn. 
zwłaszcza Ё. К. S., który wystąpił bez Langego. 
Przewaga brzez całą pierwszą połowę gry po stro- 


nie zielonych (U.) niewykerzystana przez Świetne 
obstawienie Fejera i Kukli przez pomocników Ł. К. 
S.-i1i. Przebieg gry był mniej więcej następujący: 

Ł. K. S. rozpoczyna przeciw wiatrowi. W 3 m. 
groźna sytuacja pod bramką czerwonych broni na- 
krywiką Fiszer. W 7 m. centrue Śledź, piłka pada 
na głowę Durce. W 9 m. Radomski bezkarnie prze- 
strzelił pewną pozycję. Atak Izrael-Hacke łapie Fi- 
szer. W 13 min. przebój Hackego, centra. jednak 
trójka ataku niewykorzystała. Pierwszy kwa- 
drans przeszedł pod znakiem widocznej przewagi 
Unionu. Przed samą bramką czerwonych Kukla 
chce strzelić efektowną bramkę „anglikiem“, jednak 
trafia w brzuch przeciwnika. W poiedynku Fiszer 
--Hacke wychodzi ten pierwszy zwycięsko. Za faul 
Cylla z samei lin: dyktuje sędzia wolny pośredni. 
który Unicn mimo dogodnej pozycji nie wykorzy- 
stuje. Za faul Otta prawie, że z połowy boiska strze- 
la Kukła na bramkę, w ostatniej chwili jednak złapał 
piike Fiszer. Groźny moment pod kramką Е. К. $ 
Ге pauzy bez rezultatu. 

Po przerwie w 10 min. śliczny strzał Miiliera 
cdbija Werner па aut. Pierwszy korner dla Ё. К. S. 
bity przez Durkę w aut. Przebó” Izrael — Hacke z 
pewnei pozycii w ам. Wszystkie ataki do końca 
spelzły na niczem. 

Sędziował mjr. Orest Dżułyńskć. 

Ł.T.S.G. — 28 р. р. 1:1 (1:0). 

Równocześnie z zawodami Ł. К. 5. — Unien ad- 
były się na boisku Turystów zawcdy o mistrzostwia 
między Ł. Т. S. G. = К. S. 28 р. S. К. Zawody mia- 
Ту qrzebieg nadzwyczaj interesujący. a w prizecń- 
wieństwie do zawodów D. O. K. stały na dość wy- 
sokim poziomie sportowym. Obie drużyny grały 
z niewidzianą dotyichczas amibicią. 

Jak się dowiadwenmiy Ё. Т. S. С. wystesowało 
protest do ŁOZPN w srrawie nieuznania przez p. 
<adziego Kowztslciere rlrugiel rrzez ten klub strze- 
lone bramki. Protest tem lieddnak w żaden sposób 
nie może być uznanym. 

Ł.K.S. — A. Z. S. (Warszawa) 6 : 1 (5 : 0). 

10. 6. Pierwszy raz bawiła w Łodzi. drużyna 
А. Z. S. Warszawiacy wystawili drużynę składa- 
јаса się z 5 graczy I i 6 П drużyny. czem wyttonna- 
czyć można муѕора ich przegraną. Ё. K. ©. wystą- 
гії do tych zawodów z 4 rezerwowym. 

Bramki Ша Ł. K. S. zdobyli: Durka trzy i Mi'ler 
trzy. Dla akademików lewy łącznik z przebou 
Naileprszym na boisku bvł bramkarz gości, który 
zatrzymał. kilkadziesiąt oddanych na bramkę strza- 
łów. a te, które mrzenuścił, były niemożliwe do obro- 
пу. Sędziował dobrze p. Ditel. , 

Dnia 9 hm. roznmoczęto rozgrywki o Аі 
stwo klasy С. które saprowadzore w 8 тоа". 
Nefrceneażniejszymi kandydatami na mistrza są: С. 
М. S. i Prosma z Kalisza. 

9.6. О mistrzostwo klasy С. 

Concordia — Strzelec 3 : 0. 
Hakoah — Snołem.2 : 1, 
Turyści M — Union MI 4 : 0, 


ZE LWOWA. 


Polonia (Przemyśl) — Lechia 3 : 3 (3 : 2). 
O mistrzostwo klasv A. 
Biali — А. Z: 61:1 (1: р). 
О mistrzostwo klasy В. 
В. К, S. —- Hasmonea 12 : 1 (1 : 0). 


"NR 16. 


4 WARSZAWY. 


Warszawianka — Legia 2 : 1 (1 : 0). 

3. 6, Zawody le mistrzostwo klasy A. Gra 
nadzwyczaj mało interesująca. głównie z powodu 
brutalności. wykazała zupełną nieudolność Legji. grą” 
jącej bez тайтпіејѕте; ambicii i nerwów. Warsza- 
wianka zaś przeciwnie grała nadzwyczaj zumibitnie 
ina zwycięstwo w zupełności zasłużyła. Bramki 
strzelili dla Warszawianki Luxemburg i Zwierz. Dla 
legji uzyskują honorową bramkę bardzo ładnym 
strzałem Czech. Sedzicwał bardzo. słabo p. Mandl, 
гу beznadzieinym: rozstrzygnięciami denerwował 
graczy i publiczność. Z powodu powyższyci: za- 
wodów, Lega spadła na 3 miejsce w tabeli. Przy- 
szła niedzieła zadecydwe о mistrzostwie stolicy. 

Orkan — W. Н. S. 3 : 2. 

Mistrzosbwo klasy В. Niespodziewana a senza- 
супа klęska harcerzy. Orkan wzmocniony ртг е2 
braci Korngold, z rozwiązanego Warsz. Klubu Spor- 
towego. | 

Połtonia — Warszawianka 3 : 3. 

(bie drużyny mają równą ilość punktów, zade- 
cydu'e stosunek bramek, łepszy ma Polonia. więc u- 
zyska mistrzostwa. 

Polonia II — W. К. S. Siedlce 7 : 410 : 2). 

Czarni — Kolejarz 2 : 0 (1 : 0). 

3.6. Przewaga Czarnych. 


7 POZNANIA. 
Warta — Pogoń 4 :0 (3 : 0). 
Unia —A.Z.S.1:0 (0 : 0). 
Sparta — Stelta 3 : 3 (1 : 1). 


Wiadomości z zagranicy. 


CZECHY > Praga. ©. 6. Mistrz. A. С. Sparta — 
S “K. Slavia 6 : 4 (8 : 3). Najlepszy na placu Se- 
/lacek. strzelił 3 gole. Do pauzy Slavia trzymała 
ме dobrze, py pauzie iednak uległa morderczemu 
teman Sparty. 30.006 widzów. 


Praga, 10. 6. ©, К. Vrsovice — ©. К. Lieben 


3:10(1:6). Viktoria Żiżk. —- Nuselsky 2 : 1. Me- 
teor Vinohr...- Union Żiżk, 8 : 4. 

Berno: S. К. Zidenice — Makikabi (Prosnitz) 
А0; 

Pilzno: Olympia — S. К. Bratislava 7 : 0!! 

Cieplice: Teplitzer F. К. D. S. K. Komo- 


towo 2 : 2. 

AUSTRJA. Wiedeń mistrz. Wacker — Rapid 
1:1(6:0). Simmering — Rudolfshiigel 3: 1 (2: 0). 
Hakoah — Sportclub 1 : 1 (1 : 0). 

WĘGRY. Budapeszt, 10 6. М. Т. К. -– Zugło 
40417 0). Vasas — 3. Obwód5:2(3: 0): Е. Т. 
( + KiSpesi З 202 :-00. Уо ВРС. 1 0 
(0 : 0), Тогекуеѕ — Technika 3 : 0 (1 : 0). 

NIEMCY. Frankfurt, 10. 6. Frankfurter ©. У. 
-— Phönix (Karlsnuhe) 3 : 1. Fintracht (Frankfurt) —- 
Turn-Sport У. 6 : 0. j 

Augsburg. Bawarja (Monach.) -- 
(Augsb.) 3 :2(2: 2). 


'Furnverein 


Sportowcy doskonała okazja 
Mecz JUGOSŁAWJA-POLSKA 
na ekranie w Tea'rze świetlnym „REDUTA* 
Kraków, Lubicz 15. 
płócz t go dramat „WALKA o KOBIETĘ" 
саире ыи э: M-CU дали дийн: 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 


ИРТА 


SZWECJA. Göteborg, 10. 6. Swwscja — Au- 
Шата” 


Kolarstwo. 


Wyścigi z Okazji 25-lecia S. S, Unien. Jedno 
2 natsympatyczniejszych łódzkich stowarzyszeń S. 
$, „Union urządziło z powodu 25-lecia kiubu trzy- 
dniowe zawody kolarskie. z udziałem jeźdźców zæ- 
granicznych, гат tylko brak zawodników kra;o- 
wych. Wwniki w poszczegó!nych dniach były na- 
stępujące : | 

31. 5. |. Bieg główny dla wszvstkich ieźdzców 
З mnzedbiegi mo 800 m. 
wad 1) Вто (U.), 2) Karpiński (w. Т. 
С. Łódź), 3) „Dzidzio* (Lw. Tow. Kol.) 1. przed- 


bieg. 1) Szefler (U.) 2) „Ford* (UJ. 3) Nieć (Cra- 
covia). II. przedbieg. 1) Rotwein Cracovia), 2) 


Mikołejczyk, 3) Gabrych (Resursa). 

П. Międzybieg dla drugich i trzecich : trzech 
przedhiegów: 1) „Dzidzio* (Lw. Tow. Kel.) 

ПІ. Seratch kl. С. 1600 m: 1) Deiler (U.), 2) Ka- 
baciński (Resursa), 3) „Fond“ (U.) 

Iv. Seratch kl. В. 1600 m: 1) Mikołajczyk, 2) 
Nieć, 3) Fabero (Lw. Tow. Kol.) 

V. Seratch kl. A. 1600 m: 1) Szefler. 

УІ. Bieg dla zamiejscowych gości 1600 m: 1) 
Rotwein. 2) „Dzidzio”, 3) Nieć. 

VII. Bieg dia gości mieiscowych 1600 m: 1) Ker- 
уш" (WT. С. Łódź), 2) Karpiński. 

VIII. Handicap: 1) Mikołajczyk. 2) Burno, 3) 
ора: 

ІХ. Finał biegu głównego: 1) Rotwein. 2) Sze- 
iler. 3) Burno. 

Meez: 3 biegi ро 800 m: lenske (Niemcy). Szef- 
fler (Union). 

I bieg fenske: П Szefler: NI] Szefler; zwycieyżł 
Szefler. Nallepszym: dmia tego byli Rotwein і Sze- 
fler. Jeżdzcy zagraniczni vrócz iednego nie star- 
towaeli. Równie bracia Mi'lerowie, rezerwując swe 
siły do biegu sześciogodzinnego nie brali udziału. 

2.6. Wyścigi sześciogodzinne. Zwyciężyła pa- 
ra Stehe (Niemcy) — Miller O. (Union), przebywa'a” 
2061» km. Druga przybyła para Sennecke (Niemcy) 

Burno (Union). Trzecie miejsce zajęli Kendel- 
bacher (Niemcy) — Gabrych (Resursa). 

3.6. Wyścig dla ieźdzców kraiowvch 800 m. 
I. przedbieg: 1) Rotwein. 2) Miller O. П. »rzedbiee': 
1) Szefler. 2) Kermen. III. przedbieg: 1) Burno, 2) 
Maurer (Union). 

П. Bieg otwarcia 10 km za motorami. 1. nagroda 
500.000 Kuszkow, prow. Hellig; II. nagroda 400.000 
Vermer, prow. Jahn; III. nagroda 300.000 Golle, 
prow. Human: IV. nagroda 200.000 Müller (U.). prow. 
Hohlfeld. 

Ш. Bieg jubileuszowy dla sprinterów. T. przed- 
bieg: 1) Peter. 2) Hausler. 3) Kermer. II. przedbieg: 
1) Sennecke, 2) Szeffler. 3) Jenske. III. brzedbieg: 
1) Kendelbacher. 2) 'Tadewald, 3) Miiller. ТУ. przed- 
bieg: 1) Stabe, 2) Krahmer. 3) Burno. -- I. między- 
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bieg: 1) Peter, 2) Sennecke. 11. międzybieg: 1) Sta- 
be. 2) Tadewald. 

IV. Nagroda wiosenna 20 km iza motorami. I. na- 
groda 1.000.000 Kuszkow. prow. Helbig; П. nagroda 
500.000 Venmer, prow. Jahn; III. nagroda 600.000 
Golle, prow. Human; IV. nagroda 400.000 Miller P., 
prow. Hohlfeld. 

V. Finał biegu jubileuszowego dla sprinterów. 
1) Stabe, 2) Peter. 

VI. Bieg ikra' owy. 
A) Kermen. 

VII. Handicap. 1) Müller O.. 2) Burno, 3) Gabrylch. 

МУШ. Nagroda fubileuszowa, wyślcig za mioto- 
rami. 1. nagroda 2.000.000 Kuszkow, prow. Helbig; 
N. nagroda 1.500.000 Golle, prow. Human; Ш. nagro- 
da 1.000.000 Müller P.. prow. Hohlfeld. Czwarta pa- 
ra wycofała się. 

IX. Bieg zachęty: zwyciężył Kabaciński. Н. С. 


LekKaatletyka. 


И Doroczny bieg okrężny „Głosu Polskiego" w 
Łodzi odbył się w dniu 10 bm. Pierwszy przerwał 
taśmę u celownika. zeszłoroczny zwycięzca Wolters- 
богі z 60 p. p. w czasie 16 min. 28 sek. Następnie 
nrzybył: 2) Zerbe („Szturm Łódź). w czasie 17 
min. 3) Klemczuk 60 p. p., 4) Wagner, niest. Łódź, 
5) Neubert („„Aurora* Łódź). 6) Hamerski. niest, Lódź- 
|. nagrodę, puhar. otrzymał Woltersdorf. puhar ten 
stanie się jego własnością w razie zwycięstwa w 
roku przyszłym. pozatem 6 pierwszych otrzymało 
zetony pamiatkowe. Zerbe zaś jako pierwszy Ło- 
dzianin. także sygnet. ofiarowany przez Głos Polski. 


Rozmaitości. 


Nie będzie zmian „spalonych“. Londyn. 27. 5. 
Obradującemu w Londynie ang. związkowi F. А. 
przedłożono 2 projekty zmian zasad „spalonych“. a 
które podaliśmy uż w poprzednich numerach. Oby- 
dwa projekty zostały zamiechane, a to z tego słuszne- 
wo założenia, by starych podstaw gry nie naruszać, 

Mistrz Ligi ang. Liverpool pobił w Paryżu kom- 
binowany Team 3 : 0. 

Woolwich Arsenal pobił w obecności pary kró. 

lewskiej w Chryst'anii kombinowany norwegskń 
Team 5 : 2. 

Zwycięscą wyścigów kolarskich Paryż -— Tours 
(342 km) ze 140 współzawadników S. Deman (Bel- 
оја) w 13 godz. 40 mim, 20 sek. 

W Japonii odbyła się Olimpjada Wschodu. Zwy- 
cięzcami zostali Japończycy 138 punktami па 95 p. 
Filipin # 7 ip. Chin. Japomja zdobyła wszystkie zwy” 
cięstwa w pływaniu i tennisie. Filipiny w piłce wo- 
dnej i koszykowe', Chiny w piłce nożnej. 

Z Hiszpanii. Barcelona 2 czarwica. Ostatni ty- 
dzień przyniósł wiele ciekawych wałk, z tych naj- 
wiięłkszem zainteresowaniem cieszyły się zawody w 
Barcelonie i w Bilbao, gdzie tamtejze drużyny ro- 
zegraty mecz z drużynami angielskiemi. W Bilbao 
bawiła szkocka drużyna Dundee, zwyciężając ła- 
two w stosunku 3 : 0 A. ©. Bilbao. W Barcelonie 
zaś gościł 1. Е. Ilford. drużyna angielska amator- 
ska i pierwszaklasowy Е. С. Birmingham. I. Е. Ilford 


1) „Fabero“, 2) Mikołajczyk, 


Wydawca i odpowiedzialny redakto: 


: Wiadystnw Bajzisz. — Drukarnia Prawdy." 


„WIADOMOŚCI SPORTOWE" W NAA 


z trudem tylko zdołał uzyskać wynik remisowy z T. 
C. Barcelona, zaś Birmingham w dwóch spotikaniach 
z F. C. Europa wyszedł zwvcięsko 5:3 | 4:3. Sen- 
zacią było spotkanie z F. С. Barcelona — Bishop 
Ankland (Ang. amat.) zakończone zupełnym pogro- 
тет drużyny amgielskiej. 

Criqui (Francja), mistrz światowy pobił w dniu 
2 czerwca w Nowym Jorku, mistrza amerykańskie- 
go Kilbane'a uż w 6 rundzie przez Knock-out. 

, Mussolini przyjął na audfencię dotąd niepobitego 
mistrza boksu Er. Spallę, należącego do faszystów. 

Luis Firpo (Argentyna) otrzymał 250.000 dola- 
rów ckoło 17.000.000.000 mk. za walkę przeciwke 
mistrzowi Włoch E. Spalle. Zawody te odbędą się 
w Buenos-Aires. 

Mistrz lekkiej wagi Mascena (Włochy) zmarł 
„wskutek obrażeń poniesionych w walce o tytuł mi- 
strza ze swym rodakiem "Parbon''m. 

Chic Nelson pobił w Kopenhadze Sh. Davies'a 
większością pumiktów. 


ў NADESŁANE. 


Szanowna Redakcio! Uprze'mie proszę о poda- 
nie do wiadomości czytelników, że rozdział podany 
do druku bez mojej wiedzy p. t. „Nowa terminologia 
gimnastyczna“ w wydanym świeżo podręczniku Ce- 
nara-Kapałki p.t. „Gimnastyka szkolna i gry“ 
(Lwów, Księgarnia Naukowa) jest pnzedrukiem (b. 
niedokładnym. z błędami) szkicu projektu. przesła- 
nego wydawcy Фа informacii i nie przeznaczcnego 
Go druku. Terminologia ta bowiem jest w stadium 
calszego czracowania, poczem dopiero oddamy ją 
со zatwierdzenia władzom sokolim i wojskowym 
Graz zrzeszeniom nanczycielski:n. Za Komisię słow- 
nictwa Związku Sckolego i Państw. Rady Wych. 
Fizyczn. referent Fug. Piasecki. 

Poznań. dnia 6 czerwca 1923 r. 
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ŻĄDAJCIE pocztówką, nasz najnowszy 
cennik wszelkiego rodzaju manufaktu- 
ry, Ekspedycji przesyłek pocztowych 
„Nadzieja* w Łodzi 
W. S. K., który natychmiast będzie wy- 
słany zupełnie kezpłatn'e i przyniesie 


Sz. P. dużo korzyści. | 
„ШЇ 


iil ПІКІ | SPORTOWYCH" 


- Są do nabycia w Administracji. Cena 15000 Mp. Od 6-7 wiee, 


ul. Kilińskiego 40 
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